Il AGATA BRAJERSKA-MAZUR

0 PRZEKLADACH DANUTY BORCHARDT
| DZIESIECIU PRZYKAZANIACH
W TtUMACZENIU UTWOROW CYPRIANA NORWIDA

Norwid jest tworca glebokim i trudnym, dlatego do dobrego przektadu
jego utworow potrzebna jest rozlegla wiedza i to nie tylko na temat thuma-
czonego tekstu, ale takze calej twdrczoscei i pogladdw artysty'.

Badajac liczne tlumaczenia jego tekstdw na jezyk angielski (1999/2000:
385-393; 2006/2007: 387-391), przekonatam si¢, ze Norwid byt czgsto
poprawiany, upraszczany i odzierany z oryginalnosci (2002). Wszystkie
niedopatrzenia wynikaty z braku bardzo szerokiej, a zarazem bardzo spe-
cjalistycznej wiedzy ttumaczy o Norwidzie. Nierealne jest jednak wymaga-
nie, by translatorzy wiedzieli o polskim tworcy tyle co badacze jego dziet,
chociazby z powodu dostepu do materiatow, ktérych na temat Norwida jest
nieskonczenie wigcej w Polsce niz poza jej granicami. Stad wspolpraca
dobrych ttumaczy z norwidologami jest wazna i potrzebna.

Taka wspotprace podjeta ze mng w 2006 roku pani Danuta Borchardt.
Moja funkcja w tym tandemie ograniczata si¢ do wskazywania, co nalezy
bezwzglednie w danym przekladzie ocali¢?, dostarczania materiatow na
temat tlumaczonych utworow, wychwytywania putapek w konkretnych

' Niniejszy artykut jest skrocong o potowe i poprawiona wersja tekstu Ten Command-
ments for the Translation of the Works of Cyprian Norwid (and what came from them, or,
on the translations of Danuta Borchardt), ,,The Polish Review” LIII/2008, nr 4, 495-540.
W anglojezycznym artykule pokazuje miedzy innymi, w jaki sposob wywiodtam ,,dziesi¢é
przykazan” dla thumaczy utworéw Norwida.

2 Wskazowki byly czesto podawane w formie punktdw, ktore tworzytam za pomoca
metody kateny. Sama metoda zostata opisana w: Brajerska-Mazur 2002: 9—14; 2005: 16-30;
2006: 229-237. Polega ona na zestawianiu komentarzy i interpretacji narostych wokot tekstu
oryginatu, by wytoni¢ z niego najwazniejsze i wazne cechy strukturalno-semantyczne, ktore
nalezy odda¢ w thumaczeniu.
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tekstach i podpowiadania, jak ich uniknaé. Zachowaniu jak najwigkszej
wiernosci wobec utworow Norwida shuzyty zas ,przykazania”, ktorych
staraty$Smy si¢ przestrzegac (a ktore stworzylam, analizujac najwigksze
1 najczestsze trudnosci, jakich nie zdotali pokonaé inni thumacze borykaja-
cy sie z tekstami Norwida):

1. Korzystaj z dobrego wydania dziet Norwida.

2. Uwazaj na grafi¢ (jesli si¢ da, odwzoruj ja doktadnie).

3. Uwazaj na zmiang¢ znaczen stoéw uzywanych w XIX wieku (korzy-
staj ze stownikow dziewigtnastowiecznej polszczyzny).

4. Staraj si¢ pokaza¢ oryginalno$¢ Norwida, polegajaca m.in. na
wspotistnieniu dawnych, dziewigtnastowiecznych cech jego utwo-
réw z ich jezykowym i formalnym prekursorstwem.

5. Uwazaj na ,,formy poruszone” — niektore ,,btedy” sa celowe i trzeba
je zachowac.

6. Nie pomijaj waznych dla Norwida stow (np. czlowiek, brak, dopet-

nienie).

Nie przeinaczaj Norwidowych idei.

Staraj si¢ odwzorowac techniki semantyczne uzyte przez poete.

Nie pomijaj chrzescijanskich aspektow jego dziet.

Zachowaj wielos¢ interpretacji nasuwajacych sie przy lekturze tekstu.

S 00 N

Sposrdéd tych regul najwazniejsze i jednoczesnie najtrudniejsze do za-
chowania jest przykazanie 10. PrzyjelySmy w nim, Zze czytelnik przektadu
Norwidowych utworow, ktore prawie zawsze daja si¢ zrozumie¢ na kilka
réznych sposobdw, powinien mieé taka sama mozliwos¢ wielu odczytan
tekstu Norwida, jaka miatby w zetknigciu z oryginalem. Stad wynika ko-
nieczno$¢, by nie kierowac si¢ tylko jednym (zwykle po prostu wiasnym
i subiektywnym) odczytaniem sensu utworu, ale dostrzega¢ i oferowac
czytelnikom doktadnie tyle, ile oferuje oryginal (por. Brajerska-Mazur
2002: 347-362).

Pokazujac rezultaty pracy Danuty Borchardt na wybranych przy-
ktadach z przygotowywanego do druku przez Archipelago Books tomu
Cyprian Norwid. Selected Poems, skupig¢ si¢ na trudnosciach, jakich do-
starczaly teksty, i opisz¢ powodzenia badz porazki thumaczki w ich poko-
naniu. Oceng jakosci tych przektadow oraz przydatnosci ,,dziesigciu przy-
kazan” pozostawiam za§ w gestii czytelnikdw.
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By zachowa¢ wiernos¢ wobec Norwidowych utwordw, zawsze trzeba
przestrzegaé kilku lub wszystkich ,,przykazan” naraz. Najtatwiejsze do wy-
petnienia sa pierwsze dwa, dotyczace wydania i zapisu oryginalu. Danuta
Borchardt za pierwowzor swoich przektadow obrata Vade-mecum z 2004
roku w opracowaniu Jézefa Ferta (dalej cyt. Vm) oraz — przy wierszach
niewchodzacych w sktad tego cyklu — Pisma Wszystkie pod redakcja Juliu-
sza Wiktora Gomulickiego (dalej cyt. PWsz), i starata si¢ odwzorowac ich
grafi¢ lub znalez¢ dla niej amerykanskie ekwiwalenty. Inne ,,przykazania”
nastreczajg znacznie powazniejszych problemdw (zdaje sie, ze im wyzsza
cyfra sa opatrzone, tym trudniejsze si¢ staja). W dodatku nawet one nie
zawsze chronig thumacza przed putapkami tekstu — zwlaszcza jesli te pu-
tapki reprezentujg tak zwane ogolne lub systemowe trudnosci przekladu
(Brajerska-Mazur 2002: 304-376; 2003: 31-50).

W tlumaczeniu wiersza Do obywatela Johna Brown szczegolnie wazne
i czasami problematyczne sa wigc nie tylko ,,przykazania” 1, 2, 3, 4, 6,
7, ale takze pokonanie trudnosci zwigzanych migdzy innymi z transferem
kultur oraz réznicami w angielskiej i polskiej gramatyce.

Przez Oceanu ruchome pltaszczyzny
Piesn Ci, jak mewe¢, posytam, o! Janie...

Ta lecie¢ dtugo bedzie do ojczyzny
Wolnych — bo watpi juz: czy jq zastanie?...
— Czy tez, jak promien Twej zacnej siwizny,
Biata — na puste zleci rusztowanie:
By kata Twego syn raczka dziecinng
Kamienie ciskatl na mewe goscinna!

%
Wigc, nizli szyj¢ Twoja obnazong
Sprobuja sznury, jak jest nieugicta;

Wigc, nizli ziemi szukac poczniesz pigta,
By precz odkopna¢ planetg spodlona —
A ziemia spod stop Twych, jak ptaz zlgkniony,
Pierzchnie — —
wigc, nizli rzekna: ,,Powieszony...” — —
Rzekna i pojrza po sobie, czy klamig? — —

Wigc, nim kapelusz na twarz Ci zatamia,
By Ameryka, odpoznawszy syna,
Nie zakrzyknegta na gwiazd swych dwanascie:
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,.Korony mojej sztuczne ognie zgascie,

Noc idzie — czarna noc z twarza Murzyna
*

122

Wigc, nim Kosciuszki cien i Waszyngtona
Zadrzy —poczatek piesni przyjm, o! Janie...

Bo piesn nim dojrzy, czlowiek nieraz skona,
A nizli skona piesn, narod pierw wstanie.
(PWsz 1, 303)

Ten wiersz przektadato siedmiu ttumaczy. Wszyscy précz Michaela
Mikosia i1 Jerzego Peterkiewicza poprawili btad Norwida, ktory pisat
o dwunastu zamiast o trzynastu gwiazdach, jakie wowczas widniaty na fla-
dze Ameryki. Mimo Ze bylto to nieswiadome przeoczenie poety, Borchardt
nie korygowata oryginatu, kierujac si¢ maksyma jakosci sformulowana
przez H. P. Grice’a (1975: 42-58), ktdra stawia thumaczowi wymog mo-
wienia prawdy. Ma to by¢ nie tyle prawda ,,obiektywna”, ile prawda tekstu
zrédlowego. Innymi stowy, nie wolno poprawia¢ oryginatu. Pisat o tym
takze Stanistaw Baranczak, twierdzac, ze ,,poprawianie autora, albo ulep-
szanie utworu, okazuje si¢ z reguly jednym z najbardziej katastrofalnych
btedow, jakich moze dopusci¢ sie thumacz poezji” (1994: 122). Borchardt
wprowadzita za to ,,zmiang¢” w przektadzie stowa Murzyn, ktore wszyscy
dotychczasowi thumacze niestusznie przetozyli jako Negro, zapominajac
o roznicach migdzy polska a amerykanska kultura:

Norwid Noc idzie — czarna noc z twarza Murzyna!
Kliger, Albrecht Night advances — black night with a Negro’s face!
Strzetelski The night is coming, a black night with the face of
a Negro!
Dickinson Night comes — black night with the Negro’s face!
Baranczak Night comes — a night with a black Negro face! — —
Peterkiewicz Night falls, the black night with a Negro’s face!
Mikos Night advances — black night with a Negro’s face!
Whipple Night falls —— a black night with the face of a Negro!

W dziewigtnastowiecznej polszczyznie, tak samo zreszta jak i w pol-
szczyznie wspodtczesnej, stowo Murzyn ma neutralne zabarwienie emocjo-
nalne i znaczeniowe (nie pejoratywne, jak pogardliwe Negro). Stad jego
najlepszym ekwiwalentem jest takze neutralne w jezyku amerykanskim
Black man, ktorego uzyta Borchardt.
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Przy okazji warto zauwazy¢, ze zaden z thumaczy oprocz Peterkiewi-
cza® nie przetozyl dobrze neologizmu odpoznawszy, ktdry nie oznacza
,rozpoznawszy”, ale — przeciwnie — ,,0odrzuciwszy”, ,,zapomniawszy”.
Borchardt zdecydowata si¢ na dis-favoring, stosujac czgsta u tego poe-
ty metod¢ tworzenia neologizmdéw za pomoca dywizow rozdzielajacych
(Subko 1987/88: 89—100; Brajerska-Mazur 2002: 330-333).

Najbardziej problematyczne okazato si¢ jednak zakonczenie utworu,
nie tylko z powodu uzytego w nim wyrazu czlowiek (Brajerska-Mazur
2009: 511-513), ale takze ze wzgledu na réznice mi¢dzy dwoma syste-
mami jezykowymi. Podobnie jak inne jezyki stowianskie, jezyk polski nie
zawiera przedimkéw nieokreslonych i okreslonych, ktdre wystepuja w je-
zykach germanskich. Wynika stad spora trudnos¢ dla ttumaczy, zwtaszcza
gdy przektadajq z polskiego na angielski, poniewaz wybor migdzy a, the
i brakiem przedimka zawsze pociaga za soba konsekwencje semantyczne.
Grozi to ,,przeinterpretowaniem” oryginatu, a w przektadach Norwida naj-
czgsciej wptywa negatywnie na oddanie wieloznacznej i petnej niedopo-
wiedzen tresci utwordw. Ttumacze Do obywatela Johna Brown, dobierajac
przedimki, musza zdecydowac¢, czy czlowiek, nardd i piesn odnosza si¢ do
bytéw jednostkowych, konkretnych, czy tez moze naleza do poje¢ bardziej
uniwersalnych:

Norwid Bo piesn nim dojrzy, cztowiek nieraz skona,

A nizli skona pies$n, nardéd pierw wstanie.
Dickinson For before the song ripens, a man may die,

But before the song dies, a nation may first rise.
Klinger For before the song ripens, a man will sometimes

die,

But, before the song dies, the nation will firstarise.
Strzetelski For before a song ripens, a man often dies,

And before a song dies, a nation first rises.
Baranczak People may die before the song’s complete,

Yet peoples may rise up before it dies.
Peterkiewicz Since before song matures man often dies,

Before song dies, nation must first rise.
Mikos For ere the song ripens, man sometimes dies,

And before the song dies, a nation will rise.
Whipple For while the song matures, sometimes a man will die,

But before the song dies, a nation will first arise.

3 Thumacz przetozy!t to stowo jako discognizing (Peterkiewicz 2000: 33).
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Jak wida¢, 1 song, 1 man, i nation byly poprzedzane ré6znymi rodzajni-
kami (albo tzw. dziura, ktéra takze co$ znaczy!), i thumacze nie sg zgodni
co do konkretnos$ci badz uniwersalnos$ci piesni, cziowieka 1 narodu. Wyda-
to nam sie, ze piesn (jako piesn wolnosciowa) powinna by¢ tu konkretna
— poprzedzona przedimkiem okreslonym — a czlowiek i narod powinny
zachowaé swoja uniwersalno$¢, poniewaz odnosza si¢ do kazdego czto-
wieka 1 r6znych narodow w ogdle. Stad w ostatecznej wersji thumaczenia
Borchardt stowo piesn zostalo poprzedzone rodzajnikiem, czlowiek jest
pozostawione bez zadnego okreslnika, narod za§ zamieniono na bardziej
ogolne people. Spora trudnoscia w przektadzie byta takze dawnos¢ Nor-
widowego tekstu, odbieranego przez wspodtczesnych polskich czytelnikéw
jako do$¢ archaiczny, gtéwnie z powodu niedzisiejszej sktadni i stowni-
ctwa. T¢ jezykowa i stylistyczna dawnos¢ trzeba byto odda¢ w przektadzie,
dbajac jednoczesnie o jego zrozumiatosé. Dlatego przektad nabrat takiego
ksztattu:

Over the Ocean’s undulant plain
A song, like a seagull, I send you, oh! John...

To the land of the free maybe in vain
It will fly — for it doubts: is that land gone?...
— Or, like a ray of your hair gray and noble
White — on an empty scaffold will land:
So Your hangman’s son, with his little boy’s hand
At the visitor gull will throw stones!
*
Thus, ere Your bared neck the ropes will try
To see if it remains unyielding;

Thus, ere you will seek the ground with your heel,
To kick the disgraced planet aside
And the earth under Your feet, like a panicked reptile
Shall flee —

thus, ere they’ll say: ,,He’s hanged...” —
They’ll say and stare, are lies being told? — —

Thus, before o’er Your face a hat they fold,

So America, dis-favoring her son,

To its twelve stars wouldn’t shout:

,,The fireworks on my crown put out,

Night comes — a black night with the face of a Black man!”
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*

Thus, before Kosciuszko’s shadow and Washington’s
Will tremble — accept the start of this song, oh! John...

Before the song matures, man will die oft-times,
Yet ere the song dies, people will rise.

Szczegoblnie trudne do oddania sa Norwidowe gry na znaczeniach sto-
wa. Z jednej strony wigze si¢ to po prostu z nieodpowiednioscig stowni-
kowej ekwiwalencji danego wyrazu w dwoch jezykach, co jest trudnoscia
przektadu ogodlnej natury, z ktora spotykaja si¢ wszyscy tlumacze. Z dru-
giej strony, specyficzne uzycie przez Norwida wyrazow wieloznacznych
sprawia, ze mamy tu do czynienia z zastosowaniem technik semantycz-
nych. Bardzo wazna i jednoczesnie problematyczna staje si¢ wigc wier-
nos$¢ wobec ,,przykazania” 6smego.

W Mistycyzmie poeta przywotuje dwa aktualne znaczenia stowa big-
dzi¢ — raz rozumianego jako ,,by¢ w btedzie”, innym razem jako ,,zabta-
dzi¢”:

1
Mistyk? jest blednym — pewno!
Wigc i mistycyzm nie istnieje?
Tylko jest proznia rzewna,
Snem — nim roz-dnieje!...

2
Goral? na Alpow szczycie
Jezeli sie zabtagka w chmure —
— Czy watpi o jej bycie
ok ok sk sk sk ok sk sk ok ok
Btadzac — po wtdre?

(Vm, 40)

Thumaczac ten wiersz, Czerniawski (1986: 49) byt w stanie utrzymaé
semantyczne napigcie mi¢dzy zablqka i blgdzqc — po wtore (lost 1 lost
— again), lecz nie zachowal bezposredniego zwiazku znaczeniowego
i brzmieniowego miedzy jest blednym i czasownikiem biqdzi¢ (He s wrong
i When lost)*:

4 Tlumacz, notabene, ulepszyt swoj przektad w: Czerniawski 2004: 66 (por. Brajerska-
-Mazur 2004/2005: 293-308).
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1
A mystic? He’s wrong — for sure!
Is there no mystic way?
It’s a melancholy void,
A dream — till break of day!...

2
Does a highlander,
Lost in cloud and rain,

Doubt the cloud’s there
k %k % %k k k ok k % k k %

When lost — again?”

Borchardt, pragnac pokazaé gre jezykowa zastosowang przez autora,
zdotata na szczg$cie znalez¢ wyrazenia o podobnym brzmieniu, ktdre od-
dajq znaczenie oryginatu:

A mystic? he’s astray — of course!
So mysticism doesn’t exist either?
It’s only a piteous void,

A dream — ‘til dawn’s dispelling!...

A highlander? on Alps’ summit
If he goes astray in a cloud —

Does he doubt the mountain’s existence
sk ok sk ok sk sk ok ok ok ok sk ok ok

When straying — again?

Mozna tutaj bez trudnosci, tak jak w tekscie Norwida, dostrzec seman-
tyczne zwiazki migdzy be astray, go astray 1 straying, a zatem latwiej jest
odczytac sens catego utworu.

W wierszu Idee i prawda najtrudniejsze do tlumaczenia jest réwniez
wieloznaczne zakonczenie utworu:

[...]

— Az wielki smetek lub kamien grobowy

Z tych sfer, bezpiecznych,

Wypchnie znéw na szczyt myslenia budowy
W obted drég mlecznych.

I\Y
Bo w gdrze — grob jest Ideom cztowieka,
W dole — gréb- cialu;
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I nieraz szczytne wezorajszego wieka

Dzis$ — tycze katu...

% % ok k% ok ok k sk ok ok k% ok ok k ok %

Prawda sie razem dochodzi i czeka!
(Vm, 56-57)

W ostatniej linijce wystepuja dwa sprzezone z sobg wyrazy wieloznacz-
ne: razem 1 dochodzi. Razem mozna zrozumie¢ na dwa sposoby: albo jako
,,wspoblnie”, albo jako ,,zarazem”. Takze dochodzi ma podwdjne znaczenie:
,dociekac”, ale 1 (w $wietle catego utworu, mowiacego o réznych drogach
do prawdy) ,,zetkna¢ sig¢, spotka¢”. Tlumacz musi tez wzia¢ pod uwage
niedzisiejszy szyk Norwidowego zdania, w ktorym mozna dopatrzy¢ sie
archaizacji sktadniowej, polegajacej na uzyciu strony zwrotnej w znacze-
niu biernym. Jak tego dokonac? Jak przetozy¢ te jedna linijke, by oddaé
wszystkie zawarte w niej sensy?! Wymieni¢ tu kilkanascie branych pod
uwagge wersji (takze takich, ktore naruszaja normy gramatyczne, podobnie
jak odbierany przez wspolczesnych czytelnikow oryginat):

Truth both enquires and waits!
Truth reaches both ideas and waits!
Truth both considers it all and waits!
Truth altogether arrives at and waits!
Truth contemplates all and waits!
Truth ponders, while awaiting!
Truth waits, while arriving!

Truth, while arriving, awaits!

Truth, while arriving within, awaits!
Truth reaches both and waits!

Truth both reaches all and waits!
Truth both thrashes out and waits!
Truth both finds out and waits!
Truth both gets at and waits!

Truth both evolves and waits!

Po licznych dyskusjach i konsultacjach z norwidologami i lingwista-
mi okazalo si¢ jednak, Zze nie da si¢ utrzymaé w przektadzie stowa Praw-
da (Truth) w miejscu podmiotu, Norwid bowiem uzyt go w mianowni-
ku w funkcji dopeliacza, czyli: ,,Prawdy si¢ razem dochodzi i czeka!”.
Mamy tu wigc do czynienia albo z archaizacja, albo z ,,forma poruszong”
(najprawdopodobniej celowym ,,btedem” poety, ktory — wedhug ,,przyka-
zania” piatego — nalezatoby zachowac) bezosobowej konstrukcji z sie. Jej
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sens oznacza: ,,do prawdy si¢ dochodzi, zdobywa si¢ ja, jest wynikiem
pracy i doswiadczenia, ale tez owocem taski” (Fert 1990: 89). W miare
dostowny przektad tej linijki wygladalby zatem nastgpujaco: One both ar-
rives at and waits for the Truth!, gdzie arrives at zachowuje podwojne
znaczenie polskiego dochodzi¢, nie zostala natomiast oddana dwuznacz-
nos$¢ oryginalnego razem i ,,niegramatycznos$¢” lub archaicznos¢ polskiego
zdania. Pojawia si¢ tu jednak trudno$¢ natury redakcyjnej (,,przykazanie”
drugie!), okazuje si¢ bowiem, ze w niektérych odmianach Norwidowego
tekstu (Fert 2004: 347) po stowie Prawda postawiono przecinek, co mody-
fikuje znaczenie oryginatu: Prawda, sie razem dochodzi i czeka!. Ten jeden
przecinek wprowadza pauzg, zastanowienie si¢ lub zamyslenie nad droga
do prawdy, ktorej (tej drogi)... prawdziwos¢ jest rownoczesnie potwierdzo-
na samym stowem Prawda! W jezyku angielskim podwojna mozliwosé
odczytania polskiego stowa (jako rzeczownik Prawda / Truth oraz jako po-
twierdzenie stusznosci czyjej$§ wypowiedzi Prawda / True) znika. Ttumacz
musi znowu wybra¢ jedno z dwoch znaczen oryginatlu, dziatajac wbrew
»przykazaniu” dziesiatemu. Borchardt zdecydowata si¢ tu na Prawde rze-
czownikowa: Truth, one both arrives at it and waits!. Wieloznacznos¢ uda-
to si¢ jej za to odda¢ w trzeciej strofie, gdzie stowo obfled przettumaczyta
jako lunacy. Ten wyraz nie tylko znaczy ,,szalenstwo”, ale ma w jezyku
angielskim konotacje z bladzeniem i tkwieniem w bledzie, jest wige chyba
najlepszym odpowiednikiem pierwowzoru.

[...]

— “til great dolor or a gravestone

From these safe realms

Will thrust him again to the peaks of thought construction
Into the Iunacy of milky ways.

v
For on those heights — is the grave of man’s Ideas,
Down in the depths — his body’s grave;
And often what’s lofty in yesteryear

Today — touches excreta...
ok ok sk sk sk ok osk sk sk sk sk sk ok osk sk ok sk sk ok ok

Truth, one both arrives at it and waits!

Przekazanie Norwidowej filozofii, ktora bywa wyrazana w sposob
wieloznaczny, a wlasciwie celowo niejednoznaczny, jest najtrudniejszym
problemem w thumaczeniu na przyktad Przesziosci:
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Nie Bog stworzyt przeszios¢ 1 $mier¢, i cierpienia,
Lecz 6w, co prawa rwie,

Wigc nieznosne mu — dnie;

Wiec, czujac zte, cheiatl odepchnaé spomnienia!

Acz nie bylze jak dziecko, co wozem leci,
Powiadajac: ,,0! dab

Uciekal... w lasu glab...”

— Gdy dab stoi, woz z soba unosi dzieci.

Przeszlos¢ jest 1 dzis, 1 te dzi$ dale;j:

Za kotami to wies,

Nie — jakies$ tam cos, gdzies,

Gdzie nigdy ludzie nie bywali!...
(Vm, 15)

Ten wiersz wyraza stosunek Norwida do tradycji, wiary chrzescijan-
skiej, koncepcji czasu, cztowieka i catlo$ci (Jacobson 1963: 449-456; Ja-
strun 1970: 6-16; Trznadel 1978: 90; Czaplejewicz 1979: 3—-14; Siewier-
ski 1981: 206-207; Dunajski 1985: 209-210; Sawicki 1990: 6—7; Rzonca
1992: 177-187; Brajerska-Mazur 1991/1992: 270-272). Dlatego bardzo
wazne jest tu doktadne przekazanie mysli poety, nawet jesli ta mysl jest
(celowo) niejednoznaczna. Trzeba to zrobi¢ tak, by nie uroni¢ zadnych po-
tencjalnych interpretacji tekstu 1 nie rozstrzygac na korzys¢ ktorejs z nich
(,,przykazanie” dziesiate!). Niejednoznacznym fragmentem utworu jest
wers drugi pierwszej strofy. Przeszlosé i smieré, i cierpienia nie sa we-
dtug Norwida dzietem Boga, lecz tego, co prawa rwie, to jest albo szatana,
albo cztowieka — Adama, tworcy czasu jako deformacji Bozej wiecznosci
(Dunajski 1985: 209-210). Jak zauwaza Anna Kadyjewska: ,,spory wokot
tego problemu zdaja si¢ nie mie¢ konca” (1999/2000: 40)°. Chodzi o to, by
czytelnik przektadu miat mozliwos$¢ rozstrzygnigcia tego sporu, by — tak
jak odbiorca oryginalu — mogt sam zastanowi¢ si¢ nad tozsamoscia tworcy
zta. Tymczasem Czerniawski (1986: 37) jednoznacznie wskazat, kto spro-
wadzil na ziemi¢ cierpienie:

The past, death and pain are not acts of God,
But of law-breaking man,

Who therefore lives in dread

And sensing evil, wants oblivion!

> Autorka w przypisie 17 podaje obszerna bibliografi¢ dotyczaca tego sporu.
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Borchardt, thumaczac ten wers jako But he who breaks the laws, zacho-
wuje w tym miejscu niejednoznacznos$¢ oryginatu. Dla niej bardziej prob-
lematyczny jest drugi, stawny fragment utworu, pokazujacy Norwidowe
rozumienie czasu: Przeszlosc jest i dzis, i te dzis dalej. Stefan Sawicki tak
wyjasnia to sformutowanie:

Przesztos¢ trwa, jest w istotny sposob obecna, zaprzeczajac jakby samej sobie,
w kazdym kolejnym ,,dzisiaj”, ktore ja tylko modyfikuje, nawet jesli jej zaprze-
cza. Bez przesztosci ,,dzi$” jest niemozliwe do pomyslenia. Nie do pomyslenia
jest wiec takze cztowiek kazdego ,,dzisiaj” bez wlasnej tradycji, zwlaszcza bez
uswiadomionej tradycji. O jak daleko siggajacg tradycj¢ chodzi, bynajmniej nie
ograniczong tylko do dostownego ,,wczoraj”, wskazuje poczatek wiersza. Przy-
pomniana zostala genesis cztowieka, jego pierwotne przeznaczenie do petnego
szczgScia — bez $mierci, cierpienia i... przesztosci. Dzisiejsza condition humaine
uwarunkowana jest przekroczeniem prawa na poczatku, czyms, co stanowi ar-
chetyp ludzkiej hybris. Wspomnien raju utraconego i $wiadomosci wszystkich
konsekwencji tej utraty nie moze cztowiek odepchnaé, gdyz byloby to proba
zamykania oczu na wlasna egzystencjalng rzeczywisto$é. Zadna ucieczka nie
zmieni naszego statusu: czlowieka niepelnego, naznaczonego pigtnem braku,
cierpienia i przemijania. Uciekajac oddalamy si¢ tylko od wiasnej rzeczywisto-
$ci, ale jej nie zmieniamy. ,,Dab” stoi, tylko ,,w6z z soba unosi dzieci”. To stowo
,,dzieci” nie jest, naturalnie, przypadkowe. Dziecinada bowiem jest kazda proba
ucieczki od prawdy o sobie. ByliSmy w przesztosci i musimy by¢ swiadomi jej
obecnosci w kazdym naszym ,,dzisiaj”. (1990: 7)

Trzeba wigc doktadnie odda¢ mysl Norwida, stoi tu jednak na prze-
szkodzie angielska sktadnia, ktéra nie dopuszcza takiego emfatycznego
powtorzenia jak w jezyku polskim: jest i dzis, i te dzis. Borchardt musia-
ta sila rzeczy zrezygnowa¢ z emfazy®. Udalo jej si¢ za to pokaza¢ spoj-
nos$¢ wiersza (por. Brajerska-Mazur 1991/1992: 271-272), ktorg tworza
przedstawione w strofach obrazy. Zwrotka pierwsza i trzecia potaczone
sa 1 u Norwida, i u thumaczki motywem przesztosci, pierwsza i druga oraz
druga i trzecia motywami odpychania i jazdy do przodu:

God didn’t create the past, not death, not suffering,
But he who breaks the laws;

Thus his days are — woes;

Thus, sensing evil, fends off remembering!

¢ Nie ma jej, notabene, w innych wydaniach tego utworu. Np. u Gomulickiego jest:
LPrzesztosé —jestto dzis, tylko cokolwiek dalej” (por. Fert, ,, Vade mecum” jako prob-
lem edytorski, ,,Studia Norwidiana” 2/1984, 55-56).
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Wasn’t he like a child that flies by in a dray
Saying: ,,O! An oak tree

Deep into the woods... it flees!...
— The oak stands still, the cart whisks the kids away.

29

The past is today, today but farther:
Past the wheels the village’s there,
Not— some this, or somewhere,
Where people never gathered!...

W tlumaczeniu Bema pamieci Zatobnego-rapsodu nie techniki seman-
tyczne (jak w Mistycyzmie lub zakonczeniu wiersza Idee i prawda), nie
niejednoznaczno$¢ utworu (jak w Przeszlosci) 1 nie kwestie ogélne Iub sy-
stemowe (jak w Do obywatela Johna Brown) sprawiaja najwigksze prob-
lemy. Tu najtrudniejszy jest dobor wlasciwego odpowiednika struktural-
nego, oddanie jezykowej i stylistycznej dawnos$ci wiersza, a zarazem jego
stowotworczego nowatorstwa (,,przykazanie” czwarte) 1 interpretacyjnej
wieloznacznosci (,,przykazanie” dziesiate). Utwor jest napisany regular-
nym heksametrem: ma sze$¢ stop i pigtnascie sylab w kazdym wersie.
Wybierajac takie metrum, Norwid chcial nawiaza¢ do tradycji antyczne-
go eposu. Tytutowy rapsod to inaczej piesn o bohaterze rycerzu, ktorg
Homer stawit Odysa i Achillesa, a Wergilusz Eneasza. Heksametr peini tu
wigc funkcje znaczeniowa. Przez nawiazanie do antycznej tradycji Norwid
umieszcza Bema wsrod najwiekszych herosow cywilizacji europejskie;j,
Polske za$ czyni kraing mitu:

Czemu, Cieniu, odjezdzasz, r¢gce ztamawszy na pancerz,
Przy pochodniach, co skrami graja okoto twych kolan? —
Miecz wawrzynem zielony i gromnic ptakaniem dzis polan,
Rwie si¢ sokot i kon twoj podrywa stopg jak tancerz.
Wieja, wiejq proporce i zawiewaja na siebie,

Jak namioty ruchome wojsk koczujacych po niebie.

Traby dtugie we tkaniu az si¢ znosza, i znaki

Poktaniaja si¢ z gory opuszczonymi skrzydtami,

Jak wldczniami przebite smoki, jaszczury i ptaki...

Jako wiele pomystow, ktores doscigat wtoczniami...

I
Ida panny zatobne: jedne podnoszac ramiona
Ze snopami wonnymi, ktore wiatr w gorze rozrywa;
Drugie, w konchy zbierajac tz¢, co si¢ z twarzy odrywa,
Inne, drogi szukajac, cho¢ przed wiekami zrobiona...
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Inne, tlukac o ziemig¢ wielkie gliniane naczynia,
Czego klekot w pgkaniu jeszcze smetnosci przyczynia.

111
Chlopcy bija w topory poblgkitniate od nieba,
W tarcze rude od swiatel bija pachotki stuzebne,
Przeogromna choragiew, co si¢ wsréd dymow koleba,
Widczni ostrzem tuki, rzekibys, oparta pod-niebne...

v
Wchodza w wawdz i tona... wychodza w swiatlo ksigzyca
I czernieja na niebie, a blask ich zimny omusnat,
I po ostrzach, jak gwiazda spas¢ nie mogaca, przeswiéca,
Chorat ucicht byt nagle i znow jak fala wyplusnat...

\Y%
Dalej — dalej — az kiedy stoczy¢ si¢ przyjdzie do grobu
I czeluscie zobaczym czarne, co czyha za droga,
Ktére aby przesadzi¢ Ludzko$¢ nie znajdzie sposobu,
Widcznia twego rumaka zeprzem, jak stara ostroga...

VI
I powleczem korowod, smegcac ujete snem grody,
W bramy bijac urnami, gwizdajac w szczerby toporow,
Az si¢ mury Jerycha porozwalaja jak ktody,
Serca zmdlate ocuca — plesn z oczu zgarng narody...

Dalej — dalej — —
(PWsz 1, 186-187)

Norwidowy rapsod byt thumaczony az pigtnascie razy (znam jeszcze
tlhumaczenie Anity Jones-Dabskiej, ale nie byto chyba nigdzie publikowa-
ne) — w tym osiem razy przez Adama Czerniawskiego, ktory nieustannie
poprawia swoje wersje przekladu. Tylko dwoch thumaczy (Kirkconell
1936: 59—61; Miko$ 2002: 139-140) zdecydowato si¢ na oddanie teks-
tu ,,heksametrem”; pozostali zrezygnowali z antycznego metrum i albo
przetozyli utwér wierszem biatym (Czerniawski 1973: 8), albo zblizyli
go prozatorskg opisowoscia do narracji. Skupienie si¢ na metrum wier-
sza nieuchronnie pociaga za sobg zmiany znaczeniowe tekstu, co wida¢ na
przyktadzie ttumaczenia Kirkconella. Z drugiej strony nie mozna catkowi-
cie tego metrum odrzucié, poniewaz petni ono takze funkcj¢ znaczeniowa.

Publikacja objeta jest prawem autorskim. Wszelkie prawa zastrzezone. Kopiowanie i rozpowszechnianie zabronione.
Publikacja przeznaczona jedynie dla klientéw indywidualnych. Zakaz rozpowszechniania i udostgpniania serwisach bibliotecznych



128 AGATA BRAJERSKA-MAZUR

Najlepszym rozwigzaniem byloby tu wigc uzycie co najmniej szesciu ak-
centdw 1 dbatos¢ o rowna dhugos¢ wersdw, czego niestety nie probuje robié
Borchardt. Mozna chyba takze zrezygnowac z rymow (znow tylko Kirkco-
nell i Mikos starali si¢ je zachowac), by zblizy¢ utwor do epickiej narracji
i choéby w ten sposob odda¢ nawiazanie do antycznej tradycji stawienia
heroséw. Borchardt rzadko zachowuje rymy, zdarzaja si¢ jednak w jej
przektadzie rymy wewnetrzne. W tytule stusznie uzywa stowa rhapsody
zamiast dirge, by wskaza¢ na pokrewienstwo utworu z eposem. Tlumaczka
prébuje takze odwzorowaé onomatopeje i calq muzycznos¢ Norwidowego
tekstu (Zeromski 1923: 85; Straszewska 1964: 9; Sandauer 1978: 3; Opa-
cki 1984: 164; Kamienska 1986: 41), nie zapominajac o takich efektach
dzwigkonasladowczych jak Wiejq, wiejq proporce i zawiewajq na siebie;
1dq panny zalobne: jedne podnoszqc ramiona | Ze snopami wonnymi; kle-
kot w pekaniu; Czemu, Cieniu, odjezdzasz, rece... itd.

Styl Bema pamieci... jest z jednej strony podniosty i archaiczny (po-
lan, zmdlale, powleczem itp.), z drugiej nowatorski w odkrywaniu nowych
znaczen (topory poblekitniate od nieba, tuki pod-niebne itp.). Stad tatwo
wpas¢ w putapke zbytniego archaizowania wiersza, jak Kirkconell (1936:
59), albo uwspolczesniania jego stylu, jak Strzetelski (1977: 138):

Kirkconell:

L
Wherefore departest thou, Spirit, with hands on thy mail’d bosom folded,
Carried with torches aflare, round thy knees, as thou journeyest sleeping?
Green is thy sword, set in laurel, and wasted our tapers with weeping;
Grieved is thy falcon; thy charger his prancings in grief has withholded.
Weaving and waving, the fluttering banners out-fly,
Spread like a wandering army with tents in the blue of the sky;
Long sob the trumpets in mourning; and standards in trembling remembrance
Drift on the hills with a drooping of reverent wings,
Dragons and lizards and birds pierced with spears is their semblance,
Each like a dark fatal fantasy pierced with a spear where it clings...

[.]

I
Boys beat in mourning with axes, by blue of the sky made cerulean;
Serving-grooms clang upon shields, by the shafts of the sunrise made ruddy;
Over the cottages yonder there floats a broad banner Herculean,
Held, you might say, like the shaft on a bow, for an enterprise bloody.
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Strzetelski:

I
Why, Shade, with hands crossed on your breastplate, are you riding away
By the light of torches, which play with sparks about your knees?
Your sword is green with laurels and today sprinkled with the weeping of
funeral candles;
Your falcon tries to fly away and your charger raises its foot like a dancer.
The ensigns stream, stream out and one on another,
Like moving tents of armies taking rest in the sky,
The long trumpets sob and the standards
Bow from above with their drooping wings,
Like dragons, griffins and birds wounded by spears...
Like the many ideas you were ever pursuing with your spears.

[.]

111
The boys clang on their battle-axes blue with the blue of the sky,
The serving-boys beat on shields rust-red in the torches’ glare;
The huge flag billowing among the smoke,
Leans, as if with the point of its spear against the arches of heaven.

Trudno$¢ polega na tym, by odda¢ oba aspekty Norwidowego tekstu:
jego jezykowa dawnos¢ i nowoczesnos¢ (,,przykazanie” czwarte). Ten styl
jest rdwniez bardzo plastyczny. Niektorzy badacze nawet okreslali utwor
mianem ptaskorzezby, na ktérej powolni Zatobnicy sg ukazani z ogrom-
na drobiazgowoscia (tza, zawiewajace proporce itd.). Przy narratorskim
potraktowaniu wiersza (np. u Strzetelskiego) tatwo o rozbudowane przy-
imkowo konstrukcje (np. Leans, as if with the point of its spear against
the arches of heaven) lub uzupetniane wiersza o zaimki wzgledne (np. the
clatter of which; torches, which play with sparks), co psuje poetyckosé¢
obrazu. Mam wrazenie, ze w przektadzie Borchardt opis jest i plastyczny,
1 poetycki, cho¢ moglby by¢ jeszcze plastyczniejszy i jeszcze bardziej poe-
tycki (jak np. u Mikosia). Thumaczka na szcz¢scie doktadnie zachowuje
grafig, ktdra — jak zwykle u Norwida — przyczynia si¢ do uwydatnienia
tresci utworu.

Bardzo wazne sa atrybuty zmieniajace Bema z Zotnierza w rycerza, i to
rycerza staropolskiego. Archaizacja i mitologizacja tej postaci odbywa si¢
za pomocg elementow uzbrojenia (stad miecz, cho¢ Bem w rzeczywistos$ci
wladat szabla), towarzyszacych orszakowi zwierzat: rumaka i sokota, oraz
sztandaréw i choragwi. Tak jak wigkszos¢ ttumaczy, Borchardt raczej nie
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ma ktopotu z doktadnym odtworzeniem tych atrybutow — uzywa np. steed
zamiast horse. W przeciwienstwie do innych, nie ma takze ktopotu z od-
daniem najwazniejszej cechy wiersza: niedookres§lonosci wizji poetyckie;j.
No bo przeciez nie dos¢, ze nie wiadomo, w jakim obrzadku (chrzescijan-
skim, staropolskim, islamskim?) odbywa si¢ ceremonia pogrzebowa (Bem
byt islamskim konwertyta), to jeszcze nie bardzo mozna sobie wyobrazié
sam jej przebieg. Czy rycerz jedzie wierzchem konno? Jest wieziony na
rydwanie? Zostat ztozony na stosie? Fraza rece zlamawszy na pancerz su-
geruje posta¢ wieziong — figure jak na sarkofagu; skrami grajq okoto twych
kolan z kolei wskazuje na wyprostowang postaé jadaca konno; odjezdzasz
takze przywodzi na mysl wertykalna postawe rycerza, ale az kiedy stoczy¢
sie przyjdzie do grobu moze odnosi¢ si¢ nie tylko do spadania z konia,
lecz réwniez do zrzucenia zwlok ze stosu pogrzebowego. O te konkrety-
zacje wizji poetyckiej Norwida toczyli i nadal tocza boje norwidolodzy.
Jestem przekonana, ze wszystkie maja racje bytu, bo wszystkie zostaty
wpisane w utwor celowo niedookreslony. Niektorzy thumacze jednak albo
zbyt szczegdtowo (Czerniawski), albo zbyt ogdlnie (Kirkconell; Micheal
[1944: 317, 319]; Strzetelski; Dgbska) wyrazaja Norwidowa wizj¢. Chodzi
o to, by przektad dawat czytelnikowi takgq mozliwos$¢ wielu konkretyza-
cji $wiata przedstawionego jak oryginat. Wydaje mi si¢ — a przynajmniej
mam nadziej¢ — ze Danucie Borchardt udato si¢ zachowaé to najwazniej-
sze przykazanie w thumaczeniu Norwida. To zreszta oceni czytelnik. Dla
obiektywizmu zestawiam jej ttumaczenie z najlepszym wedlug mnie do-
tychczasowym przektadem Bema pamieci zalobnego-rapsodu, autorstwa
Adama Czerniawskiego (1996: 11-13).

Borchardt:
TO BEM’S MEMORY A FUNERAL-RHAPSODY

..lusiurandum patri datum usque
ad hanc diem ita servavi...

...The oath given to my father I have kept to this day...
Hannibal

I
Why depart, o Shadow, arms folded on armor,
While torches play with their sparks round your knees? —
Your sword greened with laurel, wet from candles’ weeping,
Falcon takes flight, your horse kicks its foot like a dancer.
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—Pennants sway, sway, be-swaying each other,
Like mobile tents of armies encamped in the skies.
Long trumpets choking with sobs, and banners
Bow with their wings down-cast from above,

Like spear-pierced dragons, lizards and birds...
Like scores of ideas you caught with your spears...

I
Maidens in mourning are walking: some raise in their arms
Fragrant sheaves that the wind tears apart high above;
Others collect in conches each tear that falls from each face,
Others, still seek the road built ages ago...
Others smash to the ground huge vessels of clay,
Whose clatter, while cracking, engenders distress.

I
Boys strike with their axes blued by the sky,
Soldier youths bang shields russet from lights;
A banner, enormous, that sways in the smoke,
The point of its spear, you’d say, leans on the sky’s dome...

v
They enter a gorge and descend... then emerge into moonlight,
Turn black ‘gainst the sky and are brushed with cold glitter
Which like a star, unable to fall, skims their blades.
Their chorus went silent, then splashed out like a wave...

A"
On — and on — ‘til it’s time to tumble into the grave
That lurks ‘cross the road, and black chasms we shall see,

Which to cross, Humanity will not find a way,
With a spear, like old spur, we’ll push your steed there...

VI
And we’ll drag the cortege, troubling sleep-laden forts,
Hitting their gates with urns, whistling through notches in axes,
‘il Jericho’s walls go tumbling like logs,
Swooned hearts will revive — nations cleanse mold from their eyes...

On —and on — —
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Czerniawski:
A FUNERAL RHAPSODY IN MEMORY OF GENERAL BEM

Tusiurandum patri datum usque ad hanc diem ita servavi...
Hannibal

I
— Why ride away, Shadow, hands broken on the mail,
Sparks of torches playing around your knees — ?
The laurel-green sword is spattered with candle tears,
The falcon strains, your horse jerks its foot like a dancer.
— Pennons in the wind blow against each other
Like moving tents of nomad armies in the sky.
Long trumpets shake in sobbing and banners
Bow their wings which droop from above
Like spear-pierced dragons, lizards and birds...
Like the many ideas you caught with your spear...

I
— Mourning maidens go, some lifting their arms
Filled with scent-sheaves torn apart by the wind;
Some gather into shells tears breaking from the cheek,
Some still seek the road that was built centuries ago...
Others dash against the ground huge pots of clay
Whose clatter in cracking yet adds to the sorrow.

I
— Boys strike hatchets blue against the sky,
Serving lads strike light-rusted shields,
A mighty banner sways amid the smoke, its spear-point
Leaning, as it were, against the arcs of heaven...

v
They enter and drown in the valley... emerge in the moonlight
Blackening the sky, an icy glare brushes them
And glimmers on blades of spears like a star unable to fall,
The chant suddenly ceased, then splashed out like a wave...

v
On — on — till it’s time to roll into the grave:
We shall behold a black chasm lurking beyond the road
(And to cross it humanity will not find a way)
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Over the edge we shall spear-thrust your steed
As though with a rusting spur...

VI
And we’ll drag the procession, saddening slumber-seized cities,
Battering gates with urns, whistling on blunted hatchets,
Till the walls of Jericho tumble down like logs,
Swooned hearts revive — nations gather the must from their eyes...
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On Danuta Borchardt’s translations and ten commandments
for translators of Cyprian Norwid

The awareness that each translator should know their author thoroughly is particularly
essential to translators of C.K. Norwid, a profoundly demanding and difficult nine-
teenth-century Polish poet. Hence, cooperation between translators and Norwid scholars
is highly desirable. The article describes one such cooperation, undertaken in 2006
by Danuta Borchardt (a translator) and Agata Brajerska-Mazur (a norwidologist). It
focuses on difficulties posed by particular texts and describes successes and failures
of translation, drawing on Borchardt’s Cyprian Norwid. Selected Poems, forthcoming
from Archipelago Books (USA) in 2011.
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